
  
    
      
    
  


    
      
        Ma­ria Ko­nop­nic­ka

        Pan Zie­lon­ka

         

        
              Ta lektura, podobnie jak tysiące innych, jest dostępna on-line na stronie
              wolnelektury.pl.
            

        
            Utwór opracowany został w ramach projektu Wolne Lektury przez fundację Nowoczesna Polska.
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Pan Zie­lon­ka



Pan Zie­lon­ka, co nad sta­wem 
Miesz­ka so­bie ża­biem pra­wem,  
Ma ro­dzi­nę wca­le spo­rą:  
Dzie­ci po­no aż pię­cio­ro.  

 


Już od dzia­da i pra­dzia­da 
Wiel­kie Ba­gno tu po­sia­da,  
I przy kę­pie, pod ło­pia­nem,  
Na fol­war­ku tym jest pa­nem.  

 


Tu na musz­ki w lot cza­tu­je,  
Tu się ką­pie, tu po­lu­je,  
Tu na­peł­nia staw swym krzy­kiem,  
A jest sław­nym gim­na­sty­kiem.  

 





Jak dzień tyl­ko się roz­świe­ci,  
Hyc z ką­pie­li, wo­ła dzie­ci,  
I za chwi­lę ka­wal­ka­dą 
Ta­ką oto so­bie ja­dą:  

 


Ten naj­star­szy, co na przo­dzie,  
Rej pro­wa­dzi w tym po­cho­dzie,  
A ma tu­szę oka­za­łą,  
Od swych ocząt zwie się: «Ga­łą».  

 





Ten za oj­cem, tak we­so­ły,  
Co się trzy­ma fra­ka po­ły,  
I ten w wiel­kich su­sach dru­gi:  
«Miech» i «Skrze­czek» na usłu­gi.  
 

 


Czwar­ty «Że­ruś» na ostat­ku 
Pę­dzi, krzy­cząc: «Tat­ku! Tat­ku!» 
Tat­ko, wi­dzę, za­po­mi­na,  
Że ma też Że­ru­sia sy­na!  

 




Lecz naj­młod­szy, piesz­czoch wiel­ki,  
Co się trzy­ma ka­mi­zel­ki,  
I na kar­ku u ta­tu­sia 
Wierz­chem je­dzie, zwie się «Tru­sia».  

 


Ta­ta chlu­bi się tym chwa­tem;  
Co od­waż­nie śmi­ga ba­tem,  
Choć ka­pe­lusz mu oj­co­wy 
Cał­kiem za­krył czu­bek gło­wy!  

 





Sa­dzi su­sy pan Zie­lon­ka,  
Nic nie py­ta, rów czy łą­ka,  
Choć pot ki­pi, nie zna trwo­gi,  
I ma w li­cu uśmiech bło­gi.  

 


Nie wiem, czy się wam zda­rzy­ło 
Tę kom­pan­ję spo­tkać mi­łą?  
Lecz po desz­czu rad się błą­ka 
Z dzia­twą swo­ją pan Zie­lon­ka.  
 

 




  
    
      Przyjaciele Wolnych Lektur otrzymują dostęp do prapremier wcześniej niż inni. Zadeklaruj stałą wpłatę i dołącz do Towarzystwa Przyjaciół Wolnych Lektur: wolnelektury.pl/towarzystwo/

    

  
    
      Podoba Ci się to, co robimy? Wesprzyj Wolne Lektury drobną wpłatą: wolnelektury.pl/towarzystwo/

    

  
    
      Informacje o nowościach w naszej bibliotece w Twojej skrzynce mailowej? Nic prostszego, zapisz się do newslettera. Kliknij, by pozostawić swój adres e-mail: wolnelektury.pl/newsletter/zapisz-sie/

    

  
    
      Przekaż 1,5% podatku na Wolne Lektury.

KRS: 0000070056

Nazwa organizacji: Fundacja Wolne Lektury

Każda wpłacona kwota zostanie przeznaczona na rozwój Wolnych Lektur.

    

  
    

        Wesprzyj Wolne Lektury!


        
        Wolne Lektury to projekt fundacji Nowoczesna Polska – organizacji
        pożytku publicznego działającej na rzecz wolności korzystania
        z dóbr kultury.


        
        Co roku do domeny publicznej przechodzi twórczość kolejnych autorów.
        Dzięki Twojemu wsparciu będziemy je mogli udostępnić wszystkim bezpłatnie.
        


        
            Jak możesz pomóc?
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            Przekaż 1% podatku na rozwój Wolnych Lektur:

            Fundacja Nowoczesna Polska

            KRS 0000070056
        


        
            Dołącz do Towarzystwa Przyjaciół Wolnych Lektur i pomóż nam rozwijać bibliotekę.
        


        
            Przekaż darowiznę na konto:
            szczegóły
            na stronie Fundacji.
        


    

  
    
      Wszystkie zasoby Wolnych Lektur możesz swobodnie wykorzystywać, publikować i rozpowszechniać pod warunkiem zachowania warunków licencji i zgodnie z Zasadami wykorzystania Wolnych Lektur.
Ten utwór jest w domenie publicznej.
Wszystkie materiały dodatkowe (przypisy, motywy literackie) są udostępnione na Licencji Wolnej Sztuki 1.3.
Fundacja Nowoczesna Polska zastrzega sobie prawa do wydania krytycznego zgodnie z art. Art.99(2) Ustawy o prawach autorskich i prawach pokrewnych. Wykorzystując zasoby z Wolnych Lektur, należy pamiętać o zapisach licencji oraz zasadach, które spisaliśmy w Zasadach wykorzystania Wolnych Lektur. Zapoznaj się z nimi, zanim udostępnisz dalej nasze książki.

      E-book można pobrać ze strony: http://wolnelektury.pl/katalog/lektura/pan-zielonka/

      Tekst opracowany na podstawie: Maria Konopnicka, Poezje dla dzieci do lat siedmiu, część I, Wydawnictwo M. Arcta, Warszawa 1922.

      
              Wydawca:
              Fundacja Nowoczesna Polska

      Publikacja zrealizowana w ramach projektu Wolne Lektury (http://wolnelektury.pl) na podstawie tekstu dostępnego w serwisie Wikiźródła (http://pl.wikisource.org). Redakcję techniczną wykonała Paulina Choromańska, a korektę ze źródłem wikiskrybowie. Dofinansowano ze środków Ministra Kultury i Dziedzictwa Narodowego.

      Okładka na podstawie: John M. Quick@Flickr, CC BY 2.0

       

      
              Plik wygenerowany dnia 2023-08-18.
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